
SPIS RZECZY

Przedmowa . XXI

I. PIEŚNI BALLADOWE
Xr Str.

1. Pani pana zabija 3
2. Pan zabija niewierna żonę 5
.3. Dziewczyna truje brata l
4. Syn za namową matki zabija kochankę 11
~). Zabójca licznych żon 11
6. W bytomskim powiecie 22
7. Zbójnik zabija szwagra i kaleczy żonę 23
H. Dziewczyna przynosi zioła dla chorego kochanka, który umiera . . 25
9. Kochanek ciężko ranny umiera na rękach dziewczyny 28

10. Żołnierz wraca po śmierci kochanki 30
11. Dziewczyna jedzie na grób kochanka 34
12. Kochanek, jadąc do dziewczyny, umiera 37
13. Sen dziewczyny o śmierci kochanka 38
14. Kochankowie umierają równocześnie 41
15. Kochanek tonie; koń zawiadamia rodzinę o jego śmierci-weselu . . 42
lii. Krakowianka, król i kat 43
17. Konie zajęto 44
18. Uwiedzenie dziewczyny podstępem 45
19. Dziewczyna i przewoźnik 47
20. Mąż wraca na wesele żony 49
21. Dzieciobójczyni 49
22. Matka z nędzy zabija dzieci 54
23. Dziewczyna przemieniona w drzewo 55
24. Ojciec i trzy nierówno wyposażone córki N.->sv?V6 - - - 56
25. Zbójca rabuje . ^N^g" 59
26. Dziewczyna porwana do piekła , .̂  . . -̂  60
27. Uprowadzenie dziewczyny przez Turków ^N.,
28. Pieśń konfederacka
-29. Zmarły kochanek przybywa
30. Gdzieżeś była, milko droga, żeś ty dóma nie była? . . . .
31. Darmo, miła, darmo już jest, rozłączić się musimy 67

I*



Xr str-
32. Porwanie i ucieczka dziewczyny z rąk zbójeckich 68
33. Dziewczyna zdradza zbójców 69
34. Ze szczerego pola 70
35. Czegoś taki smutny - 71
36. Kojiiczku siwy 72
37. Stoi w polu krzyż 73
38. Przebrała się woda 73
39. Gnała pastereczka doliną 74
40. Czego, kalino, w dole stoisz? 75
41. U sąsiada w sieni 75
42. Bajki . . - 79

II. PIEŚNI O ZALOTACH I MIŁOŚCI

Z a l o t y
43. Jedzie kochanek 87
44. Kochanek jeszcze nie śniadał 93
45. Zamożna dziewczyna 95
46. Czy będziesz moja? 95
47. O cóżeś się zadumała 100
48. Uwiązał konika u kaszty 101
49. Na onej górze 101
50. Studzieneczkę cembrowano 102
51. Powiadają ludzie 102
52. Na mnie się ludzie gniewają 103
53. O Boże, mój Boże 104
54. Jakech jo szot drogą 104
55. Czy rano, czy w wieczór 109
56. Mam ci ja kochanka 109
57. Ustrońskie godzinki 110
58. Stoi Kasia w oknie 112
59. W kolei woda 112
60. Matulino moja 113
61. Ciecze mi wodziczka 114
62. Hej, siedziała na rowie 115
63. Poszła dzieweczka 115
64. Hola! hola! malowane jabłko l i i i
65. Pod naszym okienkiem 117
66. Wiym jo w Cieszinie 118
67. Wedle tego młyna 118
68. Ciecze woda z Jaworowa 121
69. Siedminaście wici 121
70. Wybiorę sobie kochaneczkę 121
71. Kochaneczko moja 122
72. Stoi, stoi, stoi kopieczek •. 124
73. Na krakowskiej wieży 124



Nr Str.

74. Siwy goląbeczek 125
75. Powiedzże mi, skowroneczku 125
76. Chociożech jo, chocioż 126
77. A cóż to jest złego kochanie 126
7*. Białe róże, białe 127
79. Siedzi ptaszek w leszczynie 127
80. Ej, na górze, na górze 128
81. Za nic mię nie macie 129
82. Była tu lipka 129
83. Ty, szołtyszy synie 129
84. Syneczku, syneczku 130
85. Jakech do was chodzował 131
S6. Pięknie l o jest wędrować 131
87. U tej starej Nyszy 131
88. Płynęły, płynęły 132
89. Nie zalecej się ze mną 132
90. Idzie woda skokem 133
91. Jużech się dowicdzioł 133
92. Siwy konik, siwy 134
93. Wybór męża 134
94. Powiadają żem ładna ' .• • - 1*1
9"). Cóż ci bandzie 142
96. Są na boru fijołeczki 143
97. Dana moja, dana 143
98. Na tym Czernym zakazali 144
99. Po polu chodziła 144

100. Nie pójdę za wdowca 145
101. Córko, czego ty chcesz? 147
102. Już mi minęło szesnasty roczek 148
10-'i. Wydaj się, dzieweczko 150
104. Nie przebieraj, abyś nie przebrała 150
105. Gdyśmy przyszli do gospody 151
106. Leżała w ogrodzie 151
107. Oj. hynie, hynie _ 152
108. Co byś wolała 153
109. Wczoraj była niedzielinka 153
110. Z tamtej strony wody 154
111. W zielonym gaiku 157
112. Wybór żony 158
113. Oj Janie, Janie, Janie zielony 160
114. Nie szukaj ty 160
115. Nieporządna dziewczyna 161
116. Przez Jistebny 167
117. Naucza cię niemrawy 168
118. Kiedy jo szeł przez tyn lasek 168
119. Powiedział mi wczoraj chłopiec 170



Nr Str.

1-20. Na tym naszym placu 171
121. Ciecze woda 171
122. Czyś ty nie wiedziała 172
123. Tenuich ja cię nie chciał 172
124. Jrszczech nie widział 172
125. Choćbyś miała sto owiec 173
126. W Bytomiu, miasteczku przekrasnym 174
127. Dzieweczko ze Śląska 176
128. Brzękalyc mi węzidełka 177
129. Po zapłociu chodzę 177
130. Jedna góta, ta wysoka 178
131. Jestem ja dzieweczka 178
132. Mamuliczko, dajcie konia 180
133. O Boże, mój Boże 1H1
134. Kiedych ja była malućką 181
135. Jaszinkowo matka 182
136. Wzajemne zarzuty 183
137. Ej chmielu, chmielu 188
138. Ty se myślisz 18*
139. A jo tobie dala . . 189
140. Kary konik, kary 189
141. Dajcie se ja wymalować 190
142. Idź młodzieńcze od nóg naszych 192
143. Oj, nie będziesz ty miał 193
144. A ty mój syneczku 193
145. Powiedzcie, tatulu 194
146. W niedzieliezkę w czas raniuśko 194
l H. Miałabych jo kawalera 195
148. A w ogrodzie 196
149. Mamulko, mamulko 196
150. Matuś moja dejżc mi ją 196
151. W tej naszi dziedzinie 197
152. Za naszą stodołą 200
153. Wedle tego młyna 20;J
154. Rodzice przeciwko ubogiej 212
l ."M. Kttcbanek kupuje podarki 213
156. Com ja się tam nachodził 214
157. Jo młodzieniec od Bytkowa : . . . 211
158. Ciepłe słonko grzeje 215
159. Przez półwiejską wieś 215
160. Rosną trzy kwiatki 216
161. Poil moja klaczą 216
162. (Ledelinka w lesie • 217
163. Słowijaszek, mały ptaszek 218
164- Lata moje, lata 218
165. Chodziłem ja po grobelce "218



Nr Str.
166. Po cóżeście przyjechały 219
167. Cztery konie we dworze 219
168. Już połednie zwonią 224
169. Pożyna jo wołki 224
170. Nie będę ja leżał 22o
171. Na piekarskim stawie 225
172. A co jo się nałobtykoł 22H
]7;i Kiebych ja się Boga nie bał 226
174. Mój koniczek krzywo stoi 226
175. Góra się głosem rozlega '22ii

R o z m o w y m i ł o s n e

176. Ja sierota, a tyś pan 227
177. Wołki pogubiła 23.-}
178. Pan rozbił dzban 237
179. Przemiany 240
180. Weżże mnie z sobą 249
181. Kiedy będzie słońce i pogoda 253
182. Napój koniczka 253
183. Otwórz okienko 256
184. Z góry jadą Mazury 258
185. Pytała się Kasia nadobnego Jasia 263
186. Na fojtowej roli 264
187. Dziwają się ludzie 265
188. Czerwona szateczka 266
189. Syneczku, syneczku 266
190. Zdało mi się, zdało 267
191. Czy pamiętasz, moja luba 268
192. Pragną oczki, pragną . . . 268
19:1 Na zielonej łące 269
194. Jeno się, ma miła 269
195. Na coś mię brał ^69
196. Ej, piękna dziewczyno 270
197. Kiejch jo była miodziuśko 270
198. Ej w cliły wie, chlywie 270
199. Wele mego jezioreczka 271
200. Ty chcesz, żebym cię kochała 271
201. Zachodzi słoneczko 272
202. Bez ta nakiel?ko wieś 275
203. Ma mamynko, jak się masz 276
204. Kulało się, kulało 276
20r>. Powiem ci, co mi się śniło 277
206. Dwie zagrody 277
207. Kasia w sieni raa stała 278
208. Cóż to masz 278
209. Czyje wołki za olszyna 279



Nr Str.
210. W zielonym gaju 279-
211. W czarnym lesie 281
212. W czornyra lesie '. 28*
213. A na zdrowi 286
214. Com ci się nagadał 287
215. Pod naszym oknem 287
216. Hoc, hoe, hoc 287
217. A jak my pojadymy 288
218. Dzieweczko nadobna 291
219. Ja sobie znalazł 291
220. Dobrze na spacer iści 292
221. Dziewczyno, dziewczyno 293
222. Siwy koń .' 294.
22:i. Przez jaworniczki 294
22i. Gdzie ty idziesz 294
225. Świeci mi słońce 295
226. Otwóż-że mi 295-
227. A któż to tam stoi 29&
228. Na Rozbarku droga 297
229. Cisawy koniczek 298
230. A w Centawie ludzie śpią 298
231. Pierwsi kurzy piały 300
232. Co tu stoisz 301
-233. Zasadziłech czeresiynkym w gumnie 301
234. Ej, zima mi 302
235. Stoła mrókiewka 30£
236. A czy nie wiysz 303
237. Z tamtej strony wody 303
238. Gnało dziewczę krowy 304
239. Czemu nie orzesz 306
240. Kanyżeś, syneczku 308
241. Czyje to koniki "308
242. Na poznańskim stawie 309
243. Skowroneczek lata 309
244. Gdy przyjdzie sobota 310
24o. Lipko, lipko, lipeczko 310
246. Kiedy słońce zachodzi 310
247. Jaka je to krasna wiec 311
248. Stoi jabloneczka . . . . - 311
249. Pamiętaj dziewczyno 311
250. Tam pod lasem '. 312
2ól. Kulało się, kulało 312
2">2. Czerwiyna różiczko 313
253. Któż to tam 314
254. DoSć-em się nachodził 318
255. Kochaneczko moja 319



Nr. Str.

256. Dziś mi się o tobie śniło 320
257. O Boże mój, Boże 320
258. Z niedzielinki na pendziałek 321
259. O kimże rada 321
260. Jużeś, dziołcho, wykończyła 322
261. Pogonię ja woły 322
262. Doliny, doliny, doliny 323
263. Doli, doli, dolina 323
264. Powiydz mi ty 324
26ó. Ach Boże, mój Boże . ' 32ł
266. Cztery mile lasu 325
267. Cóż tak oczka zapłakane 328
268. Za naszą stodołą 329
2fi9. Jedyna dziewczynka 329
270. Świecie mi miesiączek 329
271. Stawała woda przy wiśni 330
272. Na kopieczku kwitnie bez 330
273. Czerwono szateczka 332
274. Kiedym ja szedł 333
275. Kazała mi k sobio przijść 333
276. Gdzieś dała ten pierścień 333
277. Żadnemu się nie dziwuję 334
278. Głogówek, Głogówek 334
279. Moja nejmilejsza 335
280. Zachodzi słoneczko 335
281. Hanko piękna 335
282. Dziewczyno, dziewczyno 336
283. Ranniejsze roraty 337
284. Stoi lipka w lesie 337
28."). Którędy, Jasiu, pojedziesz? 337
286. Nie mogą się dowiedzieć 338
287. Za stodoła na trawniczku 339
288. Kochanko moja 339
289. Koło naszj fch okien ciecze wodziczka 340
290. Cóż tu stoisz pod mym okieneczkiem 341
291. Choć ja się nie wyśpię 341
292. Dwunasta godzina pół nocy odbiła 341
293. Wyszła chmureczka 342
294. Po cóżeś tu przysed 342
295. Gorolu, owczorzu 343

• 296. Ciemna nocka z wieczoreczka 343
297. Dzieweczko z Poręby 343
298. W szczerym polu gruszka stoi 345
299. Szary mundur, szary 345
300. Furga ptaszek furga ;>46
301. Czy ci się, kochanku, nie podobom 346



XL Str.

302. Wychodzi słoneczko 347
303. O kimże rada, kochanku 348
304. Sieję majeron, kochanko 349
305. Nie chodź, tu syneczku 349
SOR.^Źle ścielesz 351
307. Przyszedł Jasio do Kasiuni 353
308. Darmo dziywcze, darmo 3ói

R o z s t a n i e

309. Rozpuścił złote pióra koniowi po głowie 355
310. Dobranoc dziewczynie 355
311. Złączona miłość w jednym grobie 356
312. Wzgardzony kochanek zostaje księdzem 359
313. Wzgardzony kochanek idzie do klasztoru 360
314. Fałeszny świat 362
31~>. Łączenie to bardzo ciężka rzec?. 364
31 (i. Sucha lipko rozwijaj się 367
317. Wyrosła zielona olszyna 374
318. Chmury i błyskawice 377
319. Była łaska, już ji neni 377
320. Dwa serduszka, cztery oczy 378
321. Wiedzie cesta, dołu droga 378
322. Ej, w niedzielę rano 379
323. Miała jo gołąbka 379
324. Galaneczko moja miła 380
325. Powiedz, powiedz sercu memu 381
326. Zielony loseczek, zielony 381
327 Jak przyjdzie sobota 383
328. Usiadły mi pszczoły 384
329. Nowiny idą 384
330. Już ta ławka połamana 385
331. Wstawaj, ma mięła 386
332. Jedna godzina 388
333. Niema na niebie 389
334. Pierwsza godzina 389
•335. Coch ja się tam nachodził 390
33(i. Rano wczas raniuszko ^ . . . 390
337. A jak ja się spodziewam 391
338. Za wodom, za wodom 391
339. Zakochało się dwoje . 392
340. Skoro rano zaświeciło .' 393
341. Ws/yscy ludzie, wszyscy śpią 393
342. Czyje to pachole 394
443. Świeć, miesiączku, świeć mi jasno 396
344..Świeć, miesiączku, z jasna na ten pański dwór 397
345. W pewien podwieczór 397



Nr Str.
346. Świeć, miesiączku, świeć mi pięknie 398
347. Miałam białe róże 398
348. Brzękałyć mi podkóweczki o9tł
349. Wysoki domeczek 402
350. Żegnam cię, żegnam 403
351. Ej, w Kromierzyszu 404
352. Gdy ja wandrował 405
358. Goleszowskie pole 406
354. Obiecałeś, że mnie weźniesz 406
355. Śpiewaj mi, slowicku 407
356. Marysiu moja lubeńko 407
357. Szumiała olszyna 408
358. Za Skoczowem słońce schodzi 40*
359. O ty kochanku, co ty myślisz 40H
360. Nie bydzie mi głowisia bolała 409
361. Kto do ciebie chodzi 414
362. Zawiej mi, wiatreczku 415
363. Za naszimi loknami 416
364. Syneczku, syneczku, cóżeś lak zależoł 417
365. Bądź z Bogiem, kochanko 417
366. \Yidzisz, kochaneczko, ile gwiazd na niebie 418
367. Pływała siwa gęś nad wodą 419
368. Miałam ja gołąbka w klatce zamkniętego 419
369. Na tym naszim polu stoi jawor 421
370. Coś sobie, ma miła, ul ubiła 423
371. Czerwone jabłuszko po stole się kulo 42:!
372. Przez te bystre jezioro 423
373. Na kępie stoi gaj , 424
374. Wiem ja zielony trawniczek 424
375. Miałem kochankę piękną 42.'i
376. Ty se myślisz, że się smucą 126
377. Wele mię się nie obracej 427
378. Dzieweczko, cóżeś trocowita 42H
379. Ach Boże, pociesz ty mnie jeszcze 428
380. Siwy goląbeczku, nie urgoj nade mną 429
381. Byłać-ech ja kochaneczka szczera 429
382. Opuściłeś mnie, mój kochaneczku 430
383. Czyli mi rzecz niepodobna wiedzieć przyczyny 430
384. Śniło się mi, tej tam nocy 4:>:>
385. Wedle Dunaju corny las 433
386. Tam na górze k w i t n ą róże 433

S p o t k a n i e

387. Dziewczyna pasie Rączyce 434
388. Pasła dzieweczka pawa 437
389. Kto obudzi? . 439



Nr Str.
390. Nic nie gadaj 445
391. Płyń jabłuszko , 453
392. Szły trzy panny gościńcem . . . . 456
393. Zasnęła dzieweczka pod lelują 459
394. W niedziela rano słoneczko wschodzi 464
395/Łączka zielona, nieosiekana 465
396. Trzy rzeczy na świecie goją moje rany 465
397. Świyć miesiączka z góry 466
398. Ej, świyć mi, miesiacku jasny 466
399. A jak jo se kole wody wjadę 467
-100. Raptem do niej 467
401. Kto chce bez pole do milej 467
402. Nic mi na świecie nie jest milszego 468
403.-Nie szedłbym ja bez ten lasek 468
404. Zaszed pod okienko 468
405. Zaszedł pod okienko 470
406. Jak się sćmiywo 470
407. Wedle mego jezioreczka 471
408. Dybych jo móg wiedzieć 472
409. W lesie sosna rosła 472
410. Uż mieszaczek downo zeszel 473
411. Pocóżeś tu prziszeł 473
412. Dobry wiecór, ma kochanko 474
413. Wysoki zameczek 474
414. W piękny pogodny ranek 474
415. Gdym ja swa kochankę wyprowadził 47ó
416. O wy corne kawki 475
417. Gdyśmy siedzieli raz oboje 475
418. Posłuchejcie, siostrzyczki 476
419. Nie mam nic, wszystko mi woda zabrała 477
420. Jakech szeł cesteczką 477
421. Jeszcze nie był dzień ' 478
422. Rano deszczyczek pado 479
423. Ach ty dziołcho, pójdźmy do dom 479
424. O! rosło mi, rosło, konopi 481
425. Na Rozbarku, na góreczce 484
42(1. Hej ! u Cieszyna Boża męka 484
427. Za tym naszym dworem gaiczek 485
428. Kiedybym ja wiedziała 485
429. Poszły dzieweczki za góreczki 486
430. Gdy wczas rano słońce zaświtało 486
431. Byłech w karczmie, pilech piwko 487
432. Zginęła nam pastereczka , 487
433. Szła dziewczyna bez las 4H8
434. Kir) nade wsią gasi pasła 488
435. Pasło dziywczyn krowy 489



Nr Str.
436. W lesie, przy chodniczku 490
437. Witajże, Kasieńko, najmilejsza 490
438. Kalina w lesie pochyliła się 492
439. Z Bogiem, kochaneczko 493

Ż a l e d z i e w c z y n y za k o c h a n k i e m

440. Prosto mego okieneezka 493
441. Zielonom zasiała, zielono mi zeszło 497
442. Dajcie mi go wymalować óOl
443. Żeglarze zabrali na morze 504
444. Czerwone gwoździki, białe tulipany . 505
445. Góro, góro, coś wysoka 506
446. Poleciałabym ja do Śląska 507
447. Odeszel mię synek szwarny 507
448. Czarne oczy 509
449. Ach na polu, ach na polu 510
450. W czarnym lasku kukoweczka kuka 510
451. Zasiolach se maryjónek 511
452. Po ogrodzie chodziła 513
453. Żytko, moje żytko 5HJ
454. W szczyrym polu stoi gruszka ólii
455. Wybiła mi jedna 516
456. Ach mój Boże, cóż takiego 517
457. Szła dzieweczka po wodę 518
458. Zielono wiosna ludzi rozwesela 518
459. Na ostropski miedzy 519
460. Tęskno mi jest, tęskno 519
461. Ach Boże, któż mi pomoże 520
462. Kukułeczka kuka 520
463. A ja smutna, niewieseła 521
464. Płyniesz, Wisło, po dolinie 521
465. Za tym naszim toknym 522
466 Kole naszych okien 522
467. Czerwone jabłuszko 523
468. Ej serce, serce 524
469. Na mojej łące kwiatki 524
470. Pośród drzew w gęstej altanie 525
471. Zachodzi słoneczko 525
472 Jużem przeszła siedem gór 526
473. Świeci mi miesiączek 527
474. Gwieździczki, wy jaśnie świecicie 527
475. Od Morawy deszcz jidzie 528
476. Stoi w polu grusza 529
477. Pod moje okienkę 529
478. Na hermańskim polu 529
479. O Boże, mój Boże, w mojej niedoli 530



Nr Str.

480. Szła dzieweczka przez polanę 430
481. Ty koniczku siernieniaty 530
482. Rudzka, Rudzica, ty szyroki pole . . . .' 531
483. W ogrodzie stromeczek 531
484.J>pisz, kochanku, albo nie śpisz 531
485. Oj, wyszłam solne- tak zasmucona 532
49(>. Pod borem prześliczna gwiazda 532
487. Spod boru, lasu tej wioski 533
488. Przed laty jeden młodzian był 534

- Ż a l e k o c h a n k a z a d z i e w c z y n ą
489. Droga* do kochanki zarasta 535
490. Krogulaszku, wysoko latasz 537
491. Ej, doszły mię, doszły 538
492. Ach oczy, wy oczy 538
493. A w ogrodzie, \v ogrodzie 539
494. Musisz ty, kochanko, co umieć 539
49ó. O, wiem ci ja jabłoneczkę .542
496. Kochanie gorsze niż więzienie 543
497. Któż me serce pocieszy 54f>
498. Dziewczyno miła, coś uczyniła 546
499. O bez ten czarny las 54<>
500. Sieję proso na zagonie 546
501. Tęskno mi jest 5-16
502 Żodcn nie wie, co to jest miłość 547
503. Nie widziolech swej panienki jeszcze dnes 548
504. Siwy gołabecku, nie lotej nade mną 550
505. Kiedy joch szeł bez ten las 551
5(Xi. Jakżem szedł sciezecką 553
507. Cóżeś taka zastarana 503
508. Wdycki się mnie zda 554
509. Gdy jo nie był doma 554
510. O wiem ci ja dobra rzecz 555
511. Przed tą rudzka bramą 555
512. O smoki, smoki, kopcie dół 555
5i:i. Już cztery niedziele 556
514. Miałem ja kochankę 556
515. Żegnał góral swą dziewczynę 557
51G. Miła na kierchowie leży 557
.")17. W mym ogródeczku 565
518. Żaden dół głęboki 565
519. Wąska droga z twojej chatki 566
520. Twa kochanka już nie żyje 567

N i e w i e r n y k o c h a n e k
521. Fałszywy kochanek 569
522. \Viedziały moje oczy i serce 574



Nr Str.

523: Kochanek tańczy w karczmie z innymi 575
r>24. W spokojny wieczór, piękny majowy 583
525. Do_s^cj&enkj_chojziła _y J£l_
526. Śpiewaj mi, słowiczToT. ~ afttP
527. Kulało się, kulało 586
528. Ciężko tymu kamyniu 586-
529. Szła dzieweczka po wodę 586
530. Czerwona różyczko 587
531. Piękne kwiatko kwitnie 590
532. Nocka ciemna, nocka długa 590
533. Nie wiedziećby, kogo ja miała miłować 591
534. Z dawna my się miłowali 591
585. Tam gdzie jest jawor 592"
036. Miałam kochaneczka 592
537. Od buczka do buczka 592
038. Ach Boże, Boże, Boże mój 694
539. Nieszczęśliwa miłość 594
640. O poda" jo, poda11 595
541. O kamienne serce 595
512. Neni mi ne można wymłuwić 595
543. Jednegom tylko kochaneczka miała 596
544. Deszczyk pada, rosa siada 597

N i e w i e r n a k o c h a n k a

045. Kochanka nie dochowuje wiary 599
546. Miesiąc świecił wysoko 600
547. W niedzielę rano drobny deszcz pada . . . .' 600
o48. Miła z innym chodzi 601
549. Posłanie pisma przez gołąbki 602"
550. Przed sienią siwe gąski płyną 603
051. Do Krakowa cesta długa 603
652. Malina, malina, róża farbowana 606
553. Z dalekiej krainy woda ciecze 607
554. Miałam ja kochanka 607
555. Moi mili ojcowie 608
556. Ojcowie, ojcowie, piękno córka mocie 610-
557. Niczego mi nie żal, ty lko jednego 610
558. Przyjechał na zmowy 611
559. Puk, puk w okieneczko 612
560. Kochałem cię, Kasiu 612
561. Coch jo się tam nachodził 613
562. Ej bracia, kamracia , 615
563. Siadaj na konicka 615
064. Doezkej jeno ty, kochanko 616
565. Malowane, rysowane polecko 617
566. Przez wodziczkym mostek . . . . 618-



Nr . Str.
ó67. Pod mym okieneczkiera woda ciecze 618
568. Jakech jo szeł do dom 619
569. W pięknym ogrodzie tam na wzgórku 619
570. Stoi, stoi leszczyna 620
571.-Powiedz mi, ma miła 620
572. Około Cieszyna wodziczka ciecze łi21
573. Dobry wieczór, dziewczę lube 521
574. Jaworowe kółka 692
575. W miłym chłodzie wieczora 623
576. Cóżeś to, dzieweczko, pomyślała 620

S t r a t a w i a n k a

577. Paw targa fartuszek 626
578. Poszła Karolinga do Bogumina ,, 630
579. Łabędź płynie, wianek tonie 630
580. Trzy wianki 634
581. Wianka nikt nie dogoni 636
582. W czornym lesie na pasiece 647
583. Cicha nocka, ćmawo nocka 649
584. Nadeszły mnie trzy (dwie) panny tJ50
585. W szczerym polu gruszka stoi 653
5y(5. Płakała dzieweczka na swój głupi rozum 656
587. Słoneczko mi zaszło •. . 657
588. Na tym naszym polu 658
589. Dziolcho, godają o tobie 6~,8
590. Nastroił się szumnie 658
591. O rośnie tam w szczerym polu rokita 659
592. Zakukała kukulinka 660
593. Zima mi jest, zima 660
594. Gdzieś podziała swoją cnotę 661
595. W czas raniuśko słońce wschodzi 661
596. W lesie na drzewie 661
597. Słoneczko zaszło i się zaćmiło 662
598. Słoneczko zaszło, miesiączek wyszedł 663
599. A w niedziele raniusieiiko drobny deszcz padół 664
600. Wczora deszcz padół 665
601. Deszczyku, padaj 665
602. Wczoraj byłem na muzyce 666
603. E j ! ta daniecka wieś 666
604. Ploła dziołcba groch 667
605. Wyleciał mi ze krza jarzębaty ptak 667
606. Ej, już się jaśnieje ' 668
607. Poznać ci to, poznać, szelmę 669
€08. Ujadeś mię, piesku 671
609. Przez tę łagiewnicką wieś 672
610. Tam w ogródku li l i ja H72



Nr Str.
€11. Szła dziewucha do laseczka 673
612. O jezioro, jezioro 673
613. Zachodzi słoneczko ku laskowi 674
614. Janku tracie! wiem coś na cię 675
615. Oj żalu mój, żalu 675
616. Stoi w polu grusza 676
617. Już to po sprawie 676
618. Nie moja to wina 677
619. Pod łorzeszynom łorzechy 677

U w i e d z e n i e

620. Kąpała się Kasia w morzu 678
621. Cztery świece się spaliły 681
622. U naszego młynarza jest Kasia jak zorza 685
623. Łaska kupowana 687
624. A jakżesz ty kowal 688
62ó. Pasie Ancia swoje krówki 688
626. Wyleciała jaskulinka 689
627. Słońce zaszło, księżyc wyszedł 690
628. Wtenczas-eś mnie, Jasiu, zdradził 691
629. Po zarzeckich stawach pływają łabędzie 691
630. Jaki to syneczek dziołsze szczery 692
631. Eja! w Ołomuńcu w klasztorze 693
632. Ej haju-haju hajuszek 693

Ż a l e n i e ś l u b n e j m a t k i

633. Nieszczęśliwy ten ganeczek 694
634. Za górami, za lasami 698
635. W niedzielę raniuśko 700
636. Oj płakałam ja wczoraj 701
637. Ej już mi się stało 701
638. Szła dzieweczka spać 702
639. Zbladła pani, zbladła 703
640. Wczora deszcz padał 703
641. Przed tą naszą sienią 703
642. Na tym rozbarskim moście 70f>
643. Zaszło słonko, zaszło 705

R o z m o w a u w i e d z i o n e j z k o c h a n k i e m

644. Gdzie się podziali nasi zalotnicy 706
645. Ciężar wianka 709
646. Nie narzekaj na mnie, ale sama na się 712
647. Na wałeckim polu 714
648. Kochanek płaci muzykę i odjeżdża 716
649. Ukradłeś mi wianek 718
650. Wróć wianek albo zapłać 720
Pieśni lad. z poi. Śląska II H



Nr , Str.
651. Kogoś się radził? 726
652. Kole dwora moje konie 726
653. Chodził ku mnie 727
6ó4. Hola! siwy gołombecku 727
655. Uderzył koniczek podkową 727
656. Jakech jo szeł do swej miłej 728
657. Wejrzę po pierwsze 728
658. Czyrwióno malina 729
659. W szczerym polu 730
660. Kiedyś ty widziała 731
661. Osziniała żelóno dądrawa 731
662. Kalina, malina 73,3
663. Na tym grzawskim polu 733
664. Wyszła Marysia przed kościółeczek 733
665. Ej !" cóż mi po studzience 734
666. Jasienku, marne twoje życie 734
667. Za stodołą słońce wschodzi 735
668. A te grzawskie dzieweczki 735
669. Słoneczko, nie zachodź mi jeszcze 737
670. Kiedym była panną 73T
671. Zasieją se rutki 738
672. Dobra temu nocka 739
673. Siedziała dzieweczka 739
674. Skoro rano, rano zaświtało 739
67ó. Taliach się, taiła 741
676. Kochany Jasiu, ja do ciebie piszę 74?
677. W moim ogródeczku » . . . . 742
678. Do kościoła dzwonili 743
679. Ej w lesie, w lesie 743
680. Jakech j o szedł wele dwora 744
681. Zakukała kukaweczka 746
682. Poszedł Jasiek do ogroda 746
683. Tęskno mi, tęskno 746
684. Siódma godzina wczoraj wybiła 748
Ii85. Mój kochanku najmilejszy 753
686. Jasiu mój, Imtki wzuj 754
687. Już maleńka chwilka do dnia 754
i!HS. Oj Jasiu mój, Jasiu 755-
689. Za Cieszynem słońce wschodzi 756
690. O ty, syneczku, marnie zginiesz 757
691. Od Obrowca bita droga 758
fi92. Hej po ogródku chodziła 758
693. Ej w lesie w gęstwinie 759
694. Hołomuc je piękne miasto 759
695. Sowa na gaju siada 761
696. Już ja więcej przez Kończyce maszerować nie będę 761



Nr Str-
697. Zaświeć mi, miesiączki! 762
€98. Nadobna Maryśka, co ja uczyniła 763

R o z m o w a m a t k i z c ó r k ą

699. Kędyżeś mi córuś była 764
700. Moja matuleńku 767
701- Wpośród altany 767
702. Kole gaja zielonego 768
703. Słonecko zasto 7f>8
704. Rwała panna wiśnie 769
700—708 Moja mamulicko 769—776
709. Chodzi po ogrodzie 776
710. Ej przy wiatraku przy łące 777
711—712 Moja mamuliczko 778


